Nr. 149 


Wtorek 5 Maia 1936 r. 


Opłata 


pecztowa ulszcstnwa rycezafiwągi 


Rocznik XLV 


Teamo + móminseach m de cow TSSSSZ 
ME wert TEM sanaa N A p R Z O D mes otyen 3 90 
Kraków Zagranicą © złotych 


ule 
Telefon 103. 10 


Dunaje wskiego 5 


WYDAWCA! 


ORGAN POLSKIEJ PARTJI SOCJALISTYCZNEJ 


WYCHODZI) CODZIENNIE RANO 


RADA NACZELNA P. P.S. 


Kanto PKO w Warszawie Nr. 29.129 


Potztowe Przekazy Razachunkowe 


Urząd Pocztowy Warszawa I Kartoteka N. 188 


Warunki prenumeraty: w Krakowie z odnoszeniem miesięcznie zł. 3.50, na prowincji mlesłęrznie zł. 3.59, zagranicą zł, 6, =. Za zmlaną adras1 50 qr. 


(eny ogłoszeń: Za wiersz wysokości 1 milimetra w tekście gr. 50, zwyczajne gr. 40, nekrolagi do 


Ogłoszenia ahelaryczne o 50 proc. drażej. 


Układ ogłoszeń tekstowych 


Wczorajsze wybory we Francji 


Wielkie zwycięstwo Frontu Ludowego 


Drugie glosowanie tak zw. balo 
łażowe odbyło się wczoraj w 433 
okręgacii wyborczych. W ten spo 
sób wraz z 185 deputowanyimi— 
wybranymi w czasie pierwszego 
głosowania w dniu 26 kwietnia— 
zastanie ustalony skład nowej i- 
zby deputow. Na 185 deputowa- 
nych, wybranych w pierwszem gło 
sowaniu, znajduje się około 130 
przeciwników Frontu Ludowego a 
tylko 55 zwolenników tego ugru- 
powania. Na skutek zastosowania 
przez lewicę tak zwanej dyscypii- 
ny republikańskiej, wzmogły się 
znacznie jej szanse, tak że w myśl 
przewidywań prasy, ugrupowania, 
należące do Froniu Ludawego, po 
winny mieć większość w przysz- 
łej izbie, 

Według pierwszych doniesień, 
przebieg wyborów był spokojny 
zarówno w stolicy, jak i na pro- 
wincji. Frekwencja głosujących 
jest duża. O godz. 8-mej był zna- 
ny pierwszy wynik na przedmieś- 
ciu paryskiego Clichy, gdzie man 
dat uzyskał komunista Fionel. 
Drugi komunista zosłał obrany w 
Boutogne sur Seine. W Lyonie o- 
brano byłego premiera Herrinta. 
Również radykał socjalny byty mi 
nister Marchandeau został wy- 
brany. (ATE). 

WYNIKI Z 613 OKRĘGÓW. 

Dzisiaj a godz. l-ej rano na 0- 
gólną liczbę 618 okręgów wybor- 
czych we Francji znane były wy- 
niki z 613 okręgów. Ogólny stan 
wyników wyborów, przeprowa- 
dzonych w dniu 26 kwietnia i 3 
maja, przedstawia się następują- 
co: konserwatyści — 11 mandat, 
republikanie czyli unja republikań 
sko - demokratyczna — 90, ugru- 
powanie demokratyczno - ludowe 
— 28, t. zw. republikanie lewicy— 
83, niezależni radykałowie — 32, 
radykałowie — 115, niezależni so- 
cjaliści — 9, t. zw. unja socjalis- 
tyczna, czyli ugrupowanie Pagl- 
Boncoura — Deat — 25, socjaliś- 
ci S. F, i O. — 145, komuniści— 
m t. zw. niezależni komuniści — 


Naczelnym rysem obecnega skła 
du izby deputowanych jest ol- 
brzymie zwycięstwa Frontu Ludo- 
wego. Komuniści, którzy w poprze 
dniej izbie liczyli zaledwie 10 de- 
putowanych, obecnie wchodzą w 
zwartej grupie 71. Socjafiści, któ- 
Tzy na początku poprzedniej ka- 
dencji posiadań 131 mandatów i 
którzy później w wyniku różnych 
secesyj przy końcu kadencji mieli 
tylko 97 deputowanych, obecnie 
wchodzą do palacu burhońskiega 
w najsilniejszej Hczebnie grupie 
parlamentarnej — 145. W ten 
Sposób stronnictwo socjalistyczne 
Odbiera w izbie prymat grupie ra 
dykalnej. To ostatnie ugrupowa- 

posiadało w poprzedniej izbie 
mandatów, z których ocaliła 
obecnie zaledwie 115. 

Jeśli chodzi o prawicę, to nao- 
Bot trzymała ona swój stan posia 
dania a nawet wzmocniła go, co 
trudna jednak dziś ocenić definity- 
Wnie, ponieważ dopiero wawnątrz 
izby twozzą się poszczególne ugru 
Pawania prawicowe, prawica bo- 
Wie nie jest oparta na żadnych 
irwałych organizacjach partyjnych. 

Socjaliści, którzy na miejsce ra- 
dykatów stają się najliczniejszem 
*£rupowaniem parlamentarnem, 


prawdopodobnie będą musieli spo- 
tzać się z propozycją utworzenia 
rządu. W związku z tem przewidy 
wane pozostanie obecnego gabine- 
tu u steru władzy wydaje się wąt- 
fliwe, z obecnego gabinetu bowiem 
5 ministrów nie wejdzie w skład 
nowej izby. Są to: min. zdrowia 
Nicolle, który wogóle nie kandydo- 
wal, min. oświaty Guernut, który 
nie uzyskawszy absolutnej większo 
ści w plerwszej turze głosowania, 
wycofał swą kandydaturę, min. ko- 
lonij Stern i min. lotnictwa Deat, 
którzy w dzisiejszych wyborach 
stracili swe mandaty, oraz podse- 
kretarz stanu w min. robót publicz- 
nych Maze. 

Z pośród wybitniejszych polity- 
ków którzy w dniu dzisiejszym u- 
tracili swe mandaty, wymienić na- 
leży pozatem niezależnego radyka' 


ta Torresa, referenta paktu francu- 


sko - sowieckiego w izbie deputo- 
wanych. 

Wśród wybranych znajduje się 
prezes Herriot oraz bliski jego 
współpracownik b. min. Marchan- 
deau i przywódca lewego skrzyd- 
ła stronnictwa radykalno - socjal- 
nego Jammy Schmidt. Z prawicy 
wybrani zostall znany poseł nacjo 
nalistyczny Filip Henriot. 

Wielkie wrażenie zrobila w pa- 
ryskich kołach politycznych poraż 
ka dep. Franclin - Bonillon, który 
musłał oddać swój mandat komu- 
niście. Dep. Franclin - Bouillon 
był przewodniczącym grupy pra- 
wicawe] w izbie t. zw. frontu re- 
publikańskiego i uważany był za 
jednego z najpoważniejszych pali 
tyków nietylko prawicowych. Po- 
bity został również w Paryżu h.l 
min. wojny z gabinetu Lavala dyr. 


wydawnictwa „łntransigeant" pik. 


Fabry. Przepadł również przy wy- 
torach przywódca unji narodo- 
wej, b. kombatantów dep. Goy. 

Z lewicy przepadł w Paryżu re- 
daktor naczelny dziennika „Oeut- 
żre" dep. Piot 

ENTUZJAZM W PARYŻU. 

W szeregu punktów Paryża — 
szczególnłe przed redakcjami wiel 
kich dzienników, grupują się tlu- 
my, zapelniając całe place, aby 
słuchać ogłaszanych przez mega- 
fony wyników wyborczych. W a- 
kolicy PI, Gieldy zgromadzone tlu 
my mają przewagę słuchaczy ko- 
munistycznych 1 socjalistycznych, 
którzy okrzykami radości przyj- 
mują każde ogłoszone przez mega 
ton zwycięstwo Frontu Ludowego 
Na ulicach, przylegających do pla 
cu, zaczynają się formować drob- 
ne grupki, przechodzące przez 
miasto z pieśniami na ustach. 


Tragedia Abisynii 


Z Dżibuti donoszą, że przybył 
tu cesarz Halle Selassie wraz z ro 
dziną. Na dworcu kolejowytn kam 
panja strzelców senegalskich  ad- 
dala cesarzowi honory wojskowe 
Wraz z Negusem przybyło 30 wyż 
szych urzędników i dostojników 
abisyńskich oraz jeden z najwybit 
niejszych wodzów _abisyńskich 
ras Kassa. Wladze francuskie od- 
dały do dyspozycji cesarza pałac 
rządowy. 

Agencja Havasa donosi z Addis 
Aheby, że odjazd Cesarza został 
zdecydowany w nocy z piątku na 
sobotę po całodziennych waha- 
niach Negusa. Decyzja ta miala 
nastąpić pod silną presją cesarza 
wej, która uznała opuszczenie sta 
licy za jedyne wyjście wobec ol- 
hrzymiej przewagi Włochów oraz 
fiasca akcji genewskiej, Negus ma 
nadal zamiar bronić swoich praw 
w drodze dyplomatycznej. 

W ADDIS ABEBIE. 

Quai d'Orsay otrzymała depe- 
Szę od poselstwa francuskiego w 
Addis Abebie, z której wynika, że 
w stolicy panuje chaos. Zatmiesz- 
ki przybrały groźne rozmiary. — 
Dezerterzy rabują miasto. Do nie- 
dzieł poludnia dzielnica handlo- 
wa oraz pałac cesarski j kilka wil 
li europejczyków padlo pastwą 
płomieni. Zrabowany zostal rów- 
nież wielki szpital. W mieście 
trwa strzelanina. Są liczni ranni i 
zabici. Wśród ludności panuje nie 
zwykłe wzburzenie,  Agitatorzy 
namawiają ludność dn palenia 
swych siedzib i niszczenia dobyt- 
ku, aby w ręce Włachów wpadło 
ogołacone ze wszystkiego miasto. 
W zabudowaniach poselstwa fran 
cuskiego schroniło się okolo 1500 
osób, należących do 16 narodowa 
ści. Do gmachu poselstwa francu- 
skiego przypaścił szturni uzhroja- 
ny tłum, złożony z 2000 ludzi, A- 
tak zostal odparty, przyczem kil- 
ka osób, znajdujących się na te- 
renach poselstwa odniosło rany. 
Walki uliczne i strzelanina trwają 
pomimo, że po południu spadł 
gwaltowny deszcz. 

WŁOSI POD STOLICĄ. 

Poselstwo francuskie w Addis 
Ahebie nadestało do  ministerjum 


spraw zagranicznych alarmujący 
raport o sytuacji w stolicy Abisy- 


nji. Rząd francuski zakomunika- 
wał ten raport rządowi włoskie- 
mu, który ze swej strony polecił 
kwaterze głównej w  Abisynji 
przyśpieszenie marszu na stolicę. 


W niedzielę rana wojska włoskie 
znajdowały się w odległości 40 
kin. od Addis Abeby. Zajęcie Ad- 
dis Abeby przez Włochów jest spo 
dziewane w ciągu niedzieli. 


Narady w Londynie 


W związku z rozwojem sytuacji 
w Abisynji w londyńskich kotach 
politycznych panowała niezwykłe 
ożywienie. Wbrew swym zwycza- 
jom premier Baldw:n powrócił z 
Chequers w niedzielę wieczorem 
a nie jak zwykle w noniedziaick, 
Również minister Eden skrócił swój 
week-end i konierdwat w gmachu 
Foreign Office z wyższymi urzędni 


kami. Rząd angielski pozostaje w 
ustawicznym kontakcie z posel- 
stwem angielskiem w Addis Abe- 
bie. Dzisiejsze posiedzenie gabine- 
tu zwołane początkowo celem o- 
mówienia kwesłjonarjusza dla Rze 
szy będzie poświęcone przedewszy 
stkiem omówieniu sprawy abisyń- 
skiej. 


Opinia prasy angielskiej 


„Sunday Times", omawiając opu 
szczenie przez Nepusa Addis-Abe- 
by, stwierdza, że fak: ten stwarza 
obecnie bardzo poważną sytuację 
międzynarodową. Wyjazd Negusa 
z Abisynji nie oznacza samo przez 
się końca niepodległości tego kra- 
ju, niemniej jednak stanowi poważ 
: ~ cios. Gdyby Abisyńczycy posia- 
dali jeszcze przywódców o dosta- 
tecznym autorytecie, mogliby wal- 
czyć w dalszym ciągu, ponieważ 
teren Ahisynji nadaje się idealnie 
do walki podjazdowej, przyczem 
linje kamunikacyjne armji wlos- 
kiej są bardzo łatwe do przecięcia. 


Aczkotwiek przedwczesnem byłoby 
— pisze „Sunday Times“ — czynić 
domysły co do następstw natury 
dyplomatycznej kraku cesarza, to 
jednak stwierdzić należy, iż jedna 
prawda jasno wynika z tragedji a- 
bisyńskiej, a mianowicie, że Liga 
Narodów musi ulec reorganizacji. 
Liga Narodów taka, jaką jest obec- 
nie, nie wypełnia swego naczelne- 
go zadania — niedopuszczenia da 
wojny wśród własnych jej człon- 
ków — pisze dziennik angielski, na 
wołując do reformy instytucji ge- 
newskiej, 


Głosy prasy paryskiej 


Wyjazd Negusa z Addis Abeby | pesymistycznych barwach widzi 


zdaniem francuskich kół politycz 
nych, oznacza koniec zorganizo- 
wanego oporu Abisyńczyków. Nie 
mniej jednak sam fakt zakończe- 
nia kroków wojskowych, nie bę- 
dzie oznaczał kresu komplikacyj 
politycznych, jakie wynikły spo- 
wodu koniliktu włoska - abisyńs- 
kiego. Na terenie dyplomatycznym 
bowiem, zdaniem prasy paryskiej, 


należy się spodziewać dalszych 
komplikacyj naskutek trudności 
pogodzenia żądań zwycięskich 


Włoch z interesami innych państw 
a przedewszystkiem Anglji i po- 
stanawieniami paktu Ligi Naro- 
dów. 


Radykalna „Oeuvre" w dość 


dalszy rozwój sytuacji dyplomia- 
tycznej, sądząc, że tarcia angiels- 
ko - włoskie, wywołane sprawą 
abisyńską, trwać będą nadal, tak 
że nie należy się liczyć z możli- 
wością istotnej wspólpracy tych 
dwuch państw na terenie Europy 
Jeżeli chodzi o Francję, to, jak 
podkreśla dziennik, na Quai d'Or- 
Say uważają, że jedynem wyjś- 
ciem z tak trudnej syfuacji była- 
by zwołanie nowej konferencji 
przedstawicieli Anglii, Francji i 
Włoch, celem ustalenia interpreta 
cji traktatu z roku 1906, rozgra- 
niczającego strefy wpływów tych 
trzech mocarstw w Abisynji. 
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W Austrii 


Spowodu przemówienia przez ra 
djo Kanclerza Schuschnigga, w któ 
rem pawiedział on o zamiarze prze 
prowadzenia w czerwcu poboru 15 
tysięcy ludzi z rocznika 1915 kore- 
spondent PAT. ze źródeł miarodaj 
nych uzyskał następujące oświad- 
czenie: liczba poborowych rocznika 
1915 ma wynieść okoła 40.000, z 


tego do służby państwowej ma 
być powołanych około 15.000 ludzi, 
Ile z tych 15 tysięcy będzie wciela- 
nych do wojska a ile do formacyj 
pracy zdecyduje Rada Ministrów, 
która będzie musiała zastanowić 
się nad pokryciem kosztów i szcze 
gółami technicznem. Dotychczaa 
nie powzięła żadnych decyzyj. 


Powrót Habsburgów 


Ukazało slę dziś rozporządzenie 
wykonawcze do ustawy o zniesie- 
niu zakazu powrotu Habsburgów 
do kraju oraz o zwróceniu mająt- 
ków rodziny panującej. Razporzą- 
dzenie ta zezwala na utworzenie 


funduszu zabezpieczającego rodzi- 
nę Habsburgów. Majątek radziny, 
Habsburgów składa się z licznych 
damów w Wiedniu i kilku wielkich 
posiadłości ziemskich w górne] Au- 
stej. (PAT). 


Przemawiając w sobotę wieczo 
rem w swym okręgu wyborczym 
w Leamingion, min. Eden oświad 
czył, że pragnie wyrazić kilka u- 
wag na temat lego, co zaszło na 
przestrzeni ostatnich 7 miesięcy 
w związku z wojną włosko - abl- 
syńską. 

„Obowiązkiem naszym — oš- 
wiadczył min. Eden — było ode- 
granie pewnej roli w tym konflik 
cie. Nie mamy obecnie powodów 
da robienia sobie wyrzutów ani 
do usprawiedliwiania się z tego— 
cośmy uczynili. Wypełniliśmy na- 
sze zadanie nie w imię jakichkol- 


wiek interesów imperjalistycznych 
lub dla jakichś innych motywów, 
lecz z tytułu naszej przynależnoś- 
ci do Ligi Narodów, jaka sygna- 
tarjuszy paktu Ligi.  Obawiązki, 
stąd wynikające, dzielimy zresztą 
z pozostałymi członkami Ligi Na- 
rodów. Z wypadków ostatnich 7 
miesięcy wyciągnąć jednak winni 
śmy pewną naukę i skorzystać z 
niej w duchu realizmu. Nie może- 
my przytem zapominać o stałym 
celu brytyjskiej polityki zagrani- 
cznej, którym jest zachowanie po 
koju na świecie". 


Narada książąt mongolskich 


Do miasta Pailingmiao (prowin- 
cja Czachar] zebrali się na dora: 
czną naradę polityczną książęta 
mongolscy. W Pekinie ponownie 
rozeszły się pogłoski w sprawie 
proklamowania autonomii okrę- 
gów mongolskich. Koła chińskie 
zdradzają zaniepokojenie spowo- 
du rosnących wpływów japońs- 
kich we wschodniej części Mon- 
golji Wewnętrznej. Podkreślają— 
że japończycy padczas rokowań 


handlowych z rządem nankińskim 
które odbywały się w Tien-Tsi- 
nie, odmówili włączenia do tery- 
torjów, objętych ewentualnym 
traktatem handlowym, 6-ciu okrę- 
gów prowincji Czahar, zajętych 
przez wcjska mandżursko - mon- 
golskie. W naradzie książąt mon- 
golskich w Pailingmiao biorą u- 
dział również dowódcy tych 
wojsk.  (PAT.]. 


Wybory do parlamentu egipskiego 


Podczas wczorajszych wybo- 
rów wybrano w Kairze 3-ch kan- 
dydatów nacjonalistycznych na o- 
gólną liczbę 5 okręgów wybor- 
czych. Rezultaty wyborów w in- 


nych okręgach nie są znane. Pod 
czas wyborów wydarzył się sze- 
reg zbrojnych starć w różnych o- 
kolicach kraju. Ogółem jest 2-ch 
zabitych i 34-ch rannych. 


Kanieronaja państw Ententy bałkańskiej 


Konferencja państw Ententy bał- 
kańskiej rozpoczyna się dzisiaj ra- 
no. Premjer grecki gen. Metaxas 
i turecki minister spraw zagranicz 
nych Ruszdi Aras przybyli do Bel 
gradu w ciągu. popoludnia. Dzi- 


siaj rano oczekiwany jest rumuń- 
ski minisier spraw zagranicznych 
Titulescu. Posiedzenie końcowe 
ma się odbyć o godz. 17.30 we 
wtorek, poczem będzie ogłoszony 
komunikat. 


Wrażenia w Berlinie 


Wiadomość o mającem lada 
chwila nastąpić zajęciu przez 
Włochów Addis Abeby i o uciecz 
ce cesarza Abisynji uważana jest 
przez prasę berlińską jako ostate- 
czny tryumf włoski i jako zupełna 
kompromitacja Ligi Narodów. 

„Deutsche Allg. Ztg.', podkre- 
ślając ironicznie, że pakt Ligi Na- 
rodów nie przewidział takiej sy- 
tuacji, pisze o panującej w Gene- 
wie bezradności. Sytuację kompli 
kuje okoliczność, że władze pań- 
stwowe Abisynji znajdują się w 
zupełnem rozprzężeniu. Mogłoby 


stu przez uznanie, że państwo 8- 
bisyńskie już nie istnieje i tem ka 
mem upadają obowiązki człon- 
ków Ligi, wynikające z art. 16 sta- 
tutu Ligi. 


Zamach 
na dr. Melly 


Korespondent Reutera donosi z 
Addis - Abeby, że wczoraj rana pe 
wien abisyńczyk strzelił do dr. Mel 
ly, kierownika brytyjskiej misji 
Czerwonego Krzyża w Abisynji. Ku 
la przebiła płuco. Stan zdrowia dr. 


to zresztą, zdaniem dziennika — | Melly jest poważny. 


ułatwić wyjście z trudności popra 


Str. 


Zagadnienie dnia dzisiejszego 


Nie tedy droga!.. 


Są różne rodzaje dyskusji. Pole 
mista rzetelny nigdy nie ucieka się 
do przekręcania myśli swego prze 
clwnika, Podejmuje walkę na pła 
szczyźnie zasadniczej, metytory- 
cznej, rozpatruje argumenty pro i 
contra i wysuwa adpowiednie wnlo 
ski, 

To jest rzeczowa dyskusja, dy- 
skusja twórcza. Nie mogę niestety 
tega powiedzieć o artykule w „O- 
bliczu Dnia“ p. t. Więcej światła, 
który stanowić ma podobno pole- 
mikę z moim artykułem, zamiesz- 
czonym w miesięczniku „Światło” 
p. t. Prądy polityczne wśród mło- 
dego pokolenia. Mówię podobno, 
bo autorka z „Oblicza Dnia" postą- 
piła z moim artykułem w dość o- 
ryglnainy l... bezeeremanjalny apo- 
sób. Poprostu wyjęła kilka końco- 
wych uwag, zniekształca ich tor- 
mę, spłyciła treść, ominęła, co była 
jej niewygodne I... 2 wielkim tupe- 
tem przystąpiła da „ataku“. — Nie 
odpówiadałhym na te niepoważ- 
ne, dość pokaźnym balastem fra- 
zeologii obciążone wywady — gdy 
by nie to, że dotyczą one sprawy, 
dokoła której w ciągu krótkiego 
czasu nagromadziło slę wiele nie- 
porozumień I namiętności. Mam na 
mysli wysuwaną przez pewne ko- 
ła t. zw. skrajnej lewley (l nietylko 
lewlcy), koncepcję „irantu mode- 
go pokolenia" i „Zjednoczonego 
Związku Młodzieży”, który w myśl 
intencyj projektodawców obejmo- 
wać ma wszystkie elementy młode 
go pokolenia, nle wyłączając na- 
wet grup, podlegających częścio- 
wo ldeologji burżuazyjnej. Podkre 
śliłem już w „Świetle” bezpodsta- 
wność twierdzenia a odrębnych 
Interesuch dwóch pokaleń, Zasad- 
nlezy układ sił społecznych I tu I 
tam Jest taki sam. 

Nle można również mówić a 
wspólnych | jednakich polltycznych 
postulatach cale] współczesnej mło 
dzieży. — Owszem objektywnia ra- 
dykalna przebudowa społeczna — 
leży w najprostszym interesie mło- 
depo pokolenia. Każdy świadomy 
człowiek rozumie, że w ramach dzl 
siejszego ustroju młode pokolenie 
— skazane jest na straszliwą we- 
getację, bez jakichkolwiek perspe- 
ktyw życiowych. Ale ta samo do- 
tyczy również — w nie mniejszej 
mierze | „starszego“ pokolenia. 
Trzeba adróżnić stan dziejowej ko- 
nieczności | logiki społecznej od sy 
tuacji taktycznej, politycznej. 

Wielu jest przecie jeszcze mło- 
dych ludzi, którzy ciągnięc! na pa- 
sku demagogji 
wyładowują swój młodzieńczy łem 
perament w ponurej walce o uttzy 
manie władzy burżuazji. 

Bo jak inacze| można określić 
tych wszystkich „rycerzy“ mieczy- 
ka i kastetu krwią... straganiarzy 
żydowakich, znaczących „drogę“ 
swej „idei“ lub plędzących o soli- 
daryzmie „mocarstwowym”. Jeże- 
li organizacje nawet faszystowskie 
szermują frazesem radykalnym, ta 
tylka w tym celu, aby przechwycić 
nurtujące w najsżerszych masach 
nastroje buntu i nlezadowolenia i 
skierować Je na ślepe tory walk na~- 
cjanalistycznych. 

Faszyzm, jak każdy ruch politycz 
ny, posługuje się żywym materja- 
tem ludzkim. ł diatego walka z fa- 
szyzmem oznacza to sama, co wal 
ka z faszystami | organizacjami fa- 
szystowskiemi. 

Takie proste... a jednak są łudzie 
— i do tych zaliczają się zwolenni- 
cy t zw. „frontu młodego pokole- 
nia" i Zj. Zw. Młodzieży, którzy 
sądzą, że można walczyć ramię w 
ramię z faszystmi przeciwko Iaszy- 
zmawi, 

A przecie do tego, w gruncie rze 
czy sprowadza się cała mętna kon 
cepcja „frontu młodego pokolenia", 
Zjednoczony Związek Mlodzieży 
byłby tylko organizacyjnym przy- 
pieczętowaniem tego złudnega mi- 
rażu. Autorka „polemiki“ w „U- 
bliczu Dnia* pisze z nieukrywaną 
ironią: 

„deśli p. Praga sobie wyobraża 
walkę młodzieży o pracę, oświa- 
tę, swobody demokrażyczne jaka 
zrżarte boje z innym odlare 
młodzieży, to kmartwienie jego 
Jest uzasadnione. Młodzież jed- 
nak nie będzie walczyć o lepszy 
i sprawiedliwszy porządek z 
zilodzieżą”. 

Tak jest. Uważam, że trzeba wal 
Ez temi organizacjami młodzie 


faszystowskiej — | 


ży, które stanowią awangardę ta- 
szyzmu i kapitalizmu. Nie wolno o- 
bojętnie przypatrywać się bezkar- 
nym wyczynom faszystowskich 
band oenerowskich. Trzeba z całą 
energją demaskować radykalny ira 
zes „apostołów* „solidaryzmu“ czy 
też pragramu „dekoncentracji pro- 
dukcji“. Walka polityczna rozgry- 
wa się w terenie, między żywymi 
ludźmi a nle w próżni wyspekułtó- 
wanych kombinacy|. Przecież teren 
młodzieżowy jest tylko przedłuże- 
niem ogólnego frontu walki o prze 
budowę spoleczną; w żadnym ra- 
zie nie stanowi zamkniętego herme 
tycznie Świata własnych, odręb- 
nych zagadnień i celów, Walka kla 
sowa rozgrywa się we wszystkich 
dziedzinach życia. 
p 

Wszyscy uczciwi obserwatórzy 
naszego życia politycznego stwier- 
dzają kolosalny wzrost nastrojów 
socjalistycznych i antyfaszystów= 
skich wśród szerokich mas mładzie 
żowych. już nietylko robotnicy i 
chlapi, ale i inteligencja pracująca 
przechódzi zdecydowanie na pozy 
cję walki z faszyzmem. W tych wa 
runkach byłoby oczywistym non- 
sensem wstrzymywać się ad walki 
z organizacjami prawicowej mio- 
dzieży. Czy zwolennicy t. zw. fron- 
tu mlodego pokolenia nle rozumie- 
ją, że wclągając do „wspólnego 
frontu“, elementy pseudo - radykal 
ne] młodzieży burżuazyjnej dają 
jej tem samem pewne allbi polity- 
D 

Doprawdy, strach człowieka bie 
rze, gdy widzi do jakich dziwolą- 
gów dochodzą ludzie w tych „iron 
towych“ zapałach. Tak np. zdolny 
skądinąd publicysta wileński za- 
chwyca się przemówieniem hitle- 
rowca na Kongresie Pokoju, który 
stwierdził, że „fuhret” spaczył „na- 
radówo - socjalistyczną" ideologję. 
A więc same hasła hitleryzmu, u- 


waża brunatny młodzieniec za słu- 
sżne: nie zgadza się tylko z prak- 
tyka „Trzeciej” Rzeszy, 

1 takle stanowiska daje powód 
do zachwytu antylaszyście, Ale idź 
my dalej. Zwolennicy „Zjednacza- 
nego Związku Młodzieży” twier- 
dzą, że pad pewneml wspólnemi ha 
słami (Wolność, pokój, praca, o- 
swiata) można już dziś zmobilizo- 
wać organizacyjnie calą młodzież. 
Te hasta są rzeczywiście dekilno- 
wane z nabożeństwem przez wszy 
stkie niemal organizacje mlodego 
pokolenia. Ale... sąk w tem, że po- 
szczególne obozy polityczne wkła- 
dają w nie inną treść. A ta jest mo 
ment decydujący. 

Jakie więc względy powodują t. 
zw. skrajną lewicę w Jej propagan- 
dzie swolście pojętego „trontu mlo 
dego pokolenia", 

A może w tem całem szaleństwie 
Jest pewna metoda?! Poglębić 
chaoa organizacyjny, Aby tem łe- 
twiej ująć rząd nad duszami. 
Pokutuje tu szkodliwa i demorall- 
zująca psychologia „rozbijania od 
dołu”. W ten sposób, nie można je. 
dnak załatwiać zasadniczych kwe 
styf: ideowych. I dlatego nle wró: 
żymy powodzenia tej całej Impre 
zle, W każdym razie my w niej nie 
weżmiemy udziału. Stanowisko 
młodzieży chłopskiej jest też dość 
zdecydowane, 

Taka koncepcja byłaby raczej 
wyrazem słabości, aniżeli siły isto- 
inej. Młodzież socjalistyczna, zgru- 
powana wokół PPS, czuje się zbyt 
alina, aby puszczać się na podobne 
eksperymenty. Zbyt wysoko ceni- 
my honor polskiego tuchu socjall- 
stycznego, abyśmy miell siadać do 
wspólnego stału z każdym, kto tyl- 
ko zgodzi się na „wspólną" walkę, 
Nie zamierzamy bynajmniej rzecz 
prosta zrezygnować z rozszerzania 
zasięgu naszej ideologji. Twarzy 
my front robotnicza - chłopski. Nie 
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chcemy również izolować się od 
tych elementów inteligenckich, któ- 
re przechodzą na naszą stronę ba- 
rykady; z radaścią witamy wszel- 
kie abjawy społecznego dojrzewa. 
nia młodzieży. Nic nam nie była ni: 
gdy bardziej obcem, jak ponure sek 
ciarstwo, (które cechowało np. ko 
munistów). 

Polska Partja Socjalistyczna za- 
wsze walczyła o swobodę przeka- 
nań, o szerszy oddech w życiu pu- 
blicznem. Ale zawsze stoimy nie- 
złomnie na straży naszej praleta- 
rjackiej ideologji. Jesteśmy prze- 
kónanł, że zwarty front robotniczo- 
chłopski wytworzy siłę najbardziej 
atrakcyjną dla najszerszych mas. 
Młody socjalistyczny robotnik i lu- 
dowcowy, czy „wiclowy” 
chłop znajdują łatwo wspólny ję- 
zyk polityczny. A to jest najlepszą 
gwarancją owocnej walki. Nie 
sprzeciwiamy się współpracy z de. 
mokratycznemi, antyfaszystowskie 
mi organizacjami młodzieżowemi 
podczas poszczególnych akcyj. Za. 
wsze jednak stać będziemy niezło: 
mnie na straży naszego sztandaru. 
Kumanie się z organizacjami o 
wrogiej nam często ldeologji 
zaciemnńlałoby niepotrzebnie Isto- 
iny układ sił spolecznych, tamując 
elementom niezorganizowanym 
drogę do prawdy spolecznej. 
1 dlatego dn koncepcji urganizacyj 
nego „irontu mładego pokolenia" 
I Zj. Zw. Mł. odnosimy się negaty- 
wnie. 

A pozatem.... 

Szybkość z jaką dokonał się w 
szeregach t. zw. lewicy ten całko 
wity przełom taktyczny (przejdcie 
od stanowiska Gekclarskiego do 
krańcowości „frontu młodego po- 
kolenia") nasuwa również... pew- 
ne chociażby — wątpliwości co do 
szczerości głoszonych haseł. 

i 


RAFAŁ PRAGA. 


Spółdzielczość mieszkaniowa 


przeciw marnowaniu sezonu budowlanego 


Dn, 25-go kwieinia odbyło się 
posiedzente Komisj! Mieszkania- 
wej Związku Spółdzielni i Zrze- 
szeń Pracowniczych R. P., na któ- 
tem rozpatrzona sprawozdanie z 
działalności Prezydjum Komisji, 
szereg spraw organizacyjnych, 0- 
raz klika zagadnień najbardziej 
aktualnych. 

Zebrani zapoznali się przede- 
wszystkłlem ze stanem spółdziel- 
czości mieszkaniowej w Polsce, 
które] statystykę sporządzona po 
raz pierwszy, 

Spółdzielni mleszkaniowych jest 
44 z 11.245 członkami. Pasiadają 
one 480 domów z 5800 mleszkań 
o 17.340 izbach, zamieszkanych 
przez ok. 21.000 asób. Wartość bl 
łańsowa nieruchomości == złotych 
49.700.000. 

Spośród tych spółdzielni 11 bu- 
dulących w okresie najwyższej 
konjunktury wymaga addłużenia, 
przyczem 6 — w Banku Gospo- 
darstwa Krajowegć I 5 w innych 
instytucjach. Spółdzielnia mlesz- 
kaniowe posiadają 128 hektarów 
placów niezabudowanych, przy- 
czem 19 spółdzielni ma odpowied- 
nl aparat i może uruchomić nie- 
zbędne kapiłały własne dla nie- 
zwłacznego przystąpienia do bu- 
dowy nowych domów. W, sprawie 
oddłużenia zarówno Żarząd Związ 
ku jak i Wydział Mieszkaniowy 
zrobiły wszystko co należy, aby 
została ono przeprowadzone zgo- 
dnie z żywotnemi interesami spól- 
dzielni. 

Postulaty Związku, aby Komi- 
Bla Oddłużeniowa przy Banku Qo- 
spodarstwa Krajowego ściśle 
współpracowała ze Związkiem, 
niewiadomo czemu, dotąd przy- 
najmniej, nie zostały uwzględnia- 
ne. Tak samo niewiadomo jak 
władze państwowe ustosunkowały 
się do wysuniętej przez Związek 
jedynie słusznej zasady, że oddłu- 
żenie winno doprowadzić da zró- 
wnania  clężarów  dotychczaso- 
wych z warunkami ustalonemi dla 
Towarzystwa Osiedli  Rohatni- 
czych. jeżeli przy niskich kosz- 
tach budowy władze państwowe u- 
znały, że pożyczki na budowę naj- 
mniejszych mieszkań nie mogą 
być oprocentowane wyżej niż 1% 
z 58-letniq amortyzacją, to nle mo 


że ulegać kwestji, że te saine wa- 
runki winny być zastosowane do 
pożyczek z okresu dwa raży wyż- 
szych kosztów budowy. 

Usunięcie czynnika społecznego 
ad decyzji w sprawach addluże- 
nia spółdzielczości  mieszkanio- 
wej, Jak również brak zasadnicze- 
gó ustosunkowania się czynników 
urzędowych do posłulatów Związ 
ku w tej dziedzinie, nie magła wy 
wołać entuzjazmu zebranych. 
Zignorowanie aparatu spółdziel- 
czego dla budowy nowych miesz- 
kań spowodowało wiele gorzkich 
uwag. 

Konferencja spółdzielni miesz- 
kaniowych we wrześniu ub. r. po- 
witała z zadowoleniem rozpoczę- 
cle działalności przez Towarzy- 
stwo Osiedli Robotniczych, zwra- 
cając uwagę, że w akcji budowy 


małych mieszkań, która winna 
przyjąć jaknajszersze rozmiary, 
muszą wziąć udział przedewszy- 


stkiem spółdzielnie mieszkaniowe, 
zwłaszcza posładające rozpoczęte 
budowy, gotowe plany ! tereny, 

W listopadzie ub. r. Komisja 
Mieszkaniowa domagała*się inter- 
wencji Związku w sprawie uwzglę 
dnienia w programie rządowym 
budownictwa małych mieszkań i 
oparcia prowadzonej przez Towa- 
rzystwo Osiedli Robotniczych ak- 
cji przedewszysłkiem na spółdziel- 
niach mieszkaniowych. 

Jak z powyższego widać inicja- 
tywa spółdzielcza stanęła na wy- 
sokości zadania: już na jesleni ub. 
roku tromzczono się a pełne wy- 
korzystanie bieżącego sezonu bu- 
dowlanego. Niestety, ani uchwa- 
ły powyższe, ani interwencje Zw. 
i poszczególnych jego działaczy 
nie dały żadnego rezuitału. Źle 
mówię: dały skutki wprost prze- 
ciwne: ani jednej spółdzielni mle- 
szkaniowej nie przydzielona w ro- 
ku bleżącym kredytów budowla- 
nych, choć 8 spółdzielni może nie 
zwłocznie przystąpić do budowy 
mieszkań najmniejszych. 

Nic tedy dziwnego, że Komisja 
po wszechstronnem rozpatrzeniu 
sprawy jednomyślnie powzięła na- 
stępującą rezolucję: 

„Komisja Mieszkaniowa Związ- 
ku Spółdzielni Pracowniczych R. 


wie masowego budownictwa ta- 
nich mieszkań, uchwalona przez 
konferencję Spółdzielni Mieszka» 
niowych w dniu 21 września ub. 
roku została całkowicie zignoro- 
wana ze szkodą dla rzesz najbar- 
dziej upośledzonych pod wzglę- 
dem mieszkaniowym i dia ruchu 
budowalnego w sezonie bieżącym. 

Komisja uważa za swój obó- 
wiązek wskazać, że budowa naj. 
mniejszych mieszkań przez spół. 
dzielnie mieszkaniowe, karzysta- 
jące z kredytów T. O. R. jest naj- 
skuteczniejszą formą walki z klę- 
ską mieszkaniową, a zarazem kilę- 
ską bezrobocia, Szereg spółdziel- 
ni we wszystkich nlemal oaśrod- 
kach kraju: Warszawska, Tczew- 
ska, Gdyńska, Krakowska Spół- 
dzielnie Mieszkaniowe, oraz no- 
wópowstała Piotrkowska Spółdziel 
nia Mleszkaniowa i Instytut Budo- 
wy Tanich Mieszkań posiadają 
place, projekty budowli, a nawet 
budowy rozpoczęłe i mogą każdej 
chwili uruchomić wkłady własne, 
przystępując niezwłacznie do bu- 
dowy mieszkań. Niestety — odma- 
wła się im kredytów, przeznacza- 
jąc na akcję T. O. R-u wogóle su- 
my zupełnie niewspólmieme z ist- 
niejącemi potrzebami. 

Zwracając uwagę na len stań 
rzeczy, Komlsja wzywa Zarząd 
Związku „aby niezwłocznie wszczął 
entrgiczne kroki u władz państwo 
wych I mlejskich, w kierunku u- 
możliwienia zalnteresowanym spół 
dzielnlam mieszkaniowym przystą 
pienie natychmiast do realizacji 
planów budowlanych, oraz zagwa- 
rantowania na przyszłość flnanso- 
wania przedewszystkiem budowli 
spółdzielni mieszkaniowych, ca 
spowodowałoby opracowanie przez 
nas szeroko zakrojonej celowej 
walki z klęską mieszkaniową w ca 
łym kraju. 

Komisja wzywa Zarząd Związ- 
ku do kontynuowania starań o zor 
ganizowanie spółdzielczej adminl- 
stracjj domów i osiedli budowa- 
nych przez instytucje prawa pu- 
blicznego (miasta, zakłady ubez. 
pieczeń i t. p.), oraz Towarzystwo 
Osiedli Robotniczych, zaznaczając, 


że w osiedlach tego typu powinno| kauczukowych „Vułcanit” zł. 25.60 


być umożliwione zorganizowanie 


Ż-go Maja 


Obchód święta narodowego 3-go 
maja wypadł w całym kraju bar- 
dzo uraczyście. Organizacją święta 
zajmowały się miejscowe komite- 
ty z udzlałem przedstawicieli władz 
i organizacy] społecznych. W mia- 
stach i miasteczkach odbyły się u- 
roczyste nabożeństwa w šwląty- 
niach wszystkich wyznań, pochody 
organizacyj społecznych z2 sztan- 


darami | orkiestrami, defilady od. 
dzialów wojskowych í t. I. Wieczą 


zabawy w różnych związkach i sty 
wąrzyszeniąch. 

W Katowicach obchodzono 15- 
iecie powstania śląsklego z udzia- 
lem Generalnego Inspekłora sił 
zbrojnych gen. Rydza Śmigłegó, 


Emerytury dla b. ministrów 


Jak się dowiaduje PID. Minlster- 
juin Skarbu załatwiło formalności 
związane z przyznaniem zaopa- 
trzeń emerytalnych b. ministrom, 
którzy ustąpili ze stanowisk w ro- 
ku ubiegłym. Emeryturę otrzymali 
b. minister Skarbu prof. Zawadzki 
i b. minister komunikacji Butkie- 
wicz. B. premier prof. Kozłowski 


młody | seamana 
j 
Dobra przemiana materji - warunkiem zdrowiał 
OŁĄDEK jast nieraz przyczyną powsiawania najrore 
mallszych chorób I tworzy złą przemianę materii. 
ZIOŁA Z GÓR HARCU D-ra LAUERA 
słosuja sią przy Paparelu; są lagodnym trodkiem przeczynzczającym, 
ragulują żołądek usuwają nagromadzone substancja gnilne 1 aletlra: 


CHORY 


wione resztki z organizmu, 


ZIOŁA Z GÓ 


Otrzymaliśmy nast. artykuł: 

Kolos ubezpieczeniowy, którego 
macki sięgały daleko poza rogatki 
Wiednia, poważnie się zachwiał. 
Niedobór wynosi 300 miljonów 
szyllngów. Zapanowała panika 
wśród ubezpieczonych. Podważy- 
ła ona mocno podstawy innych to- 
warzystw ubezpieczeniowych. Wie 
my dlaczego powstał niedobór. Z 
jednej strony ryzykawne tranzak- 
cje, wysokie koszta administracji, 
zbył wysokle płace dyrektorskie; 
z drugiej, co Jest bardziej ważkim 
momentem, finansowanie z iundu- 
szów Towarzystwa faszystowskie 
go ruchu Heimwehry, hackenkreu 
tzlerów, instytucyj  kierykalnych, 
korumpowanie ministrów i prasy. 
RKozmaici panowie politycy, blisko 
Stojący austrfackiego reżymu fa- 
Szystuwskiego otrzymywali w pre 
zencie zadarmo polisy. Nie dzi- 
wnego, że w tych warunkach, gdy 
Towarzystwo lokowało w dodat- 
ku swe rezerwy ubezpieczeniowe 
na rozkaz rządu faszystowskiego 
w papierach państwowych, musiał 
wcześniej czy później nastąpić 
krach. Niestety, tak jak zawsze 
największe ofiary muszą ponieść 
najmniej winni. Przedewszystkiem 
sami ubezpieczeni a następnie pra 
cownity Towarzystwa, 

Nas Interesuje Polska. Rząd nasz 
musi uczynić wszystko, by zabez- 
pieczyć interesy obywateli pol- 
skich. Ubezpieczeni nie mogą po- 
niesć żadnych strat. Inaczej cała 
idea prywatnego ubezpieczenia 
musiałaby doznać silnego ciosu. 
Nikt z rozsądnych i ostrażnych 0- 
bywateli nie zechciałby na przy- 


Strajk marynarzy hiszpańskich 


Powszechny strajk wybuchł w 
hiszpańskiej marynarce handlowej, 
który zatrzymał całą żeglugę. Ok- 
ręty, znajdujące się w podróży, po- 
wróciły do najbliższych portów, 
gdzie załogi wysiadły na ląd. Na 
prowincji nadal trwają rozruchy. 
Podczas wczorajszych rozruchów 
w Cuenca, demonstranci usiłowali 
awładnąć klasztorem, przyczem 
zmusili zakonnice do opuszczenia 
klasztoru. Z tumu padly liczne 
strzały. Policja przywróciła porzą- 


Dla rodzin po poległych 
w Krakowie | Lwowie 


Administracja „Robotnika“ kwi- 
tuje: 

Zrzeszenie Pracowników Banku 
Zachodniego, zebrane wśród kole 
gów zł. 65. 

Pracownicy umysławi i fizyczn! 
Warszawskiej Spółdzielni Miesz. 
kaniowej zł. 77,50. 

Robotnicy fabryki przetworów 


Zebrane wśród studentów Szko 


P. stwierdza, że rezolucja w apra- życia społecznego”. M. ROWICIA. ły Głównej Handiowej æ. 18 


R HARCU Dea LAUERA 
siosówana w chorobach wairoby, nerek, kamieni Łółciawych, w hama. 
toidach, raumalyźmie larirelytmie, su chątnia przyjmowana przez chorych 


Bankructwo „Feniksu” 


a pracownicy 


rem odbyły się przedstawienia w 
teatrach oraz akademje, zebrania I 
| 
| 


nie skorzystał z przysługującega 
mu zaopatrzenia wracając na sta. 
nowisko profesora “Jniwersytetu 
Jana Kazimierza we Lwowie. Da- 
tychczasowy podsekretarz stanu 
Ministerjum Wyznań Religijnych i | 
Ośwlecenia Publicznego ks. Żóngoł | 
łowicz otrzyma również emeryturę, 


szłość ryzykować swych wkła- 
dów pieniężnych, W najbliższych 
dniach ma wyjść dekret rządowy, 
w sprawie ustawowego uregulo- 
wania kwestji „Feniksa“, Nowa 
instytucja ma przejąć agendy „Fe- 
niksa“, Z tem łączy się sprawa 
pracowników, zatrudnionych w tej 
instytucji, a mianowicie we Lwa- 
wie, Krakowie, Bielsku i Cieszy- 
nie. Ogółem jest ich ponad 100. 
Ludzie ci pracowali w tej instyłu- 
cji po kilkanaście lat i niewątpli- 
wie swą gorliwością i zapobiegli- 
woscią przyczynili się do powięk= 
szenia kapitału. Nie ich winą, że 
obecnie Instytucja ta przeżywa 
kryzys. Nie oni do tego stanu slę 
przyczynili. To też Rząd nasz wi- 
nien baczyć na ło, by przy prze- 
jęciu „Feniksa“ nowa instytucja 
w Polsce nie skrzywdzila pracow- 
ników, Pracownicy ci winni być 
w całości przejęci i to na dotych- 
czasowych warunkach. Tak pod 
względem wyposażeniowym jak w 
zakresie zapewnienia zobowiązań 
emerylalnych jako świadczeń sła- | 
łych. Pracownicy winni także 0- 
trzyinać gwarancję dalszej pracy 
conajniniej na trzy lata. 

U ile wiemy, pracownicy „Feni- 
ksa* postanowili interwenjować w 
tych sprawach u czynników pań- 
stwawych. Chcemy wierzyć, Że 
spotkają się z przychylnem potra- 
ktowaniem. Przemawiają za nimi 
względy słuszności i ludzkości. 
Przemawiają fakty konieczności 
ochrony interesów pracowniczych 
i ich rodzin i egzystencjł. 


M. STATTER. 


dek. Organizacje robotnicze prokla 
mowały powszechny strajk prote- 
stacyjny w całej prowincji. Przyby= 
ła do Madrytu 200 pwardzistów cy, 
wilnych, którzy patrolują miasto. 
Dokonano wielu aresztowań prze- 
ważnie wśród członków organiza” 
cy] prawicowych. 


Kongres 
Konfederacji Pracy 


W Saragossle otwarta w obèc- | 
ności 200 delegatów Kongres Kon- 
federacji Pracy. Potrwa on 10 dni. 
Kongres ma doprowadzić do zjed- 
noczenia wszystkich związków zā- 
wodawych robotniczych w Hiszpa- | 
nii. 


W Palestynie 


Arabski komitet strajkcowy pó 
stanowił kontynuować strajk st 
da odwołania. Wedle pogłosek — 
arabowie mają powstrzymać się 
od płacenia podatków aż do ch 
li uwzględnienia ich postulatów. 


Jak endeccy studenci uczcili 


Trzeci Maja 


Wczoraj w Al. Ujazdowskich, 
wprost pl. na Rozdrożu, w czasie 
rzechodzenia pochodu studentów, 
wynikła bójka. Poszły w ruch pię- 
ġel | laski. Policja w zarodku báj- 
kę złkwidowała. Poszwankow ane 
zostały 4 osoby, które zgłosiły się 
na opatrunek do ambulatorjum fi- 
lji Pogotowia. — Są to: Leon Ka- 
r anowicz, Henryk Rimelfarb, stu- 
dent, Andrzej Openheim, student ł 


Stanisław Franc, monter. Wszyscy 
oni otrzymali rany tłuczone głowy, 
nadło Franc — 7 ran kłutych ple 
ców. 

Przed domem Nowy Świat 64, 
kamień, rzucony przez jednego z 
uczestników pochodu, trafił w szy- 
bę magazynu instrumentów muzy- 
cznych juljana Feigenbauma, roz- 
bijając ją. 


Tragedja narzeczonych 


Wczoraj do parku Ujazdowskie- 
go przyszli: 21-letni Jan Kania, kle 
rowca, w towarzystwie narzeczo- 
nej, 20-1etniej Janiny Zacharewiczó 
wny, służącej. W pewnej chwili, w 
jednej z alei rozległy się 3 wystrza 
ły rewolwerowe. W alei róż, ujrza 
no 2 osoby, leżące na ziemi. Na 
miejsce przybyło Pogotowie Ra- 
tunkaowe. Lekarz stwierdził śmierć 
Kani, u Zacharewiczówny zaś —- 


2 rany postrzałowe brzucha i klatkl 
piersiowej. Z przeprowadzonego 
przez policję dochodzenia wynika, 
że Kania zamierzał w najbliższych 
dniach pobrać się z Zacharewiczó. 
wną. Ponieważ rodzice Kani, prze 
ciwnl byll projektowanemu ożen- 
kowi, nle pozwalając Zacharewl. 
czównie widywać się z narzeczo- 
nym, — Kania postanowił zabić u- 
kochaną i sieble, co teź uczynił. 


Krwawa rozprawa małżeńska 


W mieszkaniu Jana Samołówki 
(Nowy Śwlał 43] rozległy się wczo 
raj przerażliwe ktzyki kobiety — 
wzywającej pomocy. Wkrótce 6- 
kazało stę, że właściciel lokalu te- 
rotyzuje żonę swą, 35-letnią Pela 
gie, właścicłelkę magli w tymże 
domu. Pozamykawszy dtzwi w 
mleszkaniu,  Samołówka porwał 
fluczek do ziemniaków ! zaczął o- 
kładać żonę po głowie, a gdy ko- 
bieta zastoniła głowę rękami, bił 
w dalszym ciągu. Lekarz stwier- 
dził rany tłuczane głowy i rąk. — 
Samołówka w lutym powrócili z 
Francji, gdzie przebywali 9 lat — 
Oboje pracowal! w kopalniach lub 
fabrykach, przyczem mąż jako za 
grożony prużlicą, przez dwa lata 
przebywał na kuracji w szpitalu, 
ostatnia zaś 2 i pół roku jest bez 


Kronika organizacyjna 


W poniedziałek dn. 4 b. m, o g. 8 
Pop. odbędzie m9 posiedzenie Egze- 
kutywy W. OKR, PPS. Długa 21. 


T. U. R. 


Znmąd Warez. Oddziału TUR od- 
bedzia gig w poniedziałek 4 maja o 
godz. T i pół wiedz, w lokalu TUR, 
Długa 26 m. 7. 


pracy. Przed miesiącem kupili za 
6.000 zi. magle z kancesją na żo- 
nę Samołówki. Mąż chce terorem 
zmusić żónę do ustąpienia i po- 
zostawlenia mu magli. 


Zamachy samobó.cze 


22-letni Wacław Sobieraj, tokarz 
w zamłarze samobójczym, poder- 
żnał sobie szylę brzytwą. 

— 23-letnia Czesława Blatowąsó 
wna, kelnerka, otruła się esencją 
octową. 


„Kapitan B ood“ 
w kinie „Adrja“ 


Dzisiejsza premjera w kinie „A- 
drja" gigantyemego filmu korsarń- 
kiego „Kapitan Blood" omutego na 
tle popularnej powieści Sabatiniego 
wysliwa wig na czoło wydarzeń arty 
stycznych o najwyższej skał. Fas- 
cynujące, awanturnicza przygody le- 
karza, podróżnika, pirata i rycers- 
Wego kochanka jednocześnie ożyją 
na ekranie wyczarowane mistrzow- 
ską intuicją reżysera M, Curtiza— 
W kapitalnej roli tytułowej ujrzy- 
my nowe bożyszoza Ameryki, nlepa- 
społitej urody Irlandczyka  Errola 
Flynna, Niewątpliwie msljony czytel 
ników, które z zapartym tchem czy* 
tały fascynującą powieść, pańpiesza 
do kina „Adria”, by jeszcze rez 
przeżyć epon pełen rozmachu ! ży- 
wiołowej potęgi. x). 


Przejechał dwoje dzieci 


Przy ulicy Stawki, pod taksówkę 
prowadzoną przez Fałkowskiego 
Franciszka, dosłał się 4-ro letni Be 
rek Kon. Dziecko, doznała wstrzą- 
su mózgu i ogólnych obrażeń. We 
zwany lekarz Pogotowia przewiózł 
go w stanie ciężkim do szpitala 
Karola i Marji. W 40-ci minut po 
wspomnianym wypadku, jadąc do 
komisazjatu Fałkowski, przejechał 
5-tio letnią Temę Wald. 


Dziewczynkę przewieziono % 
Komisariatu, gdzie przybyły lekarz 
Pogotowia stwierdził śmierć. Zwło- 
ki dziecka zabezpieczono na miłej. 
scu, szofera aresztowano. 


Niedole bezdomnego 


Wiele kłopotów władzom admi 
nistracyjnym nastręczal ostatnio 
niejaki Bolesław Zalewski nigdzie 
niemeldowany. Zalewski wyeksmi 
towany był ze swego mieszkania 
i nie mając dachu nad głową za- 
czął stawiać na Żoliborzu własny 
domek z blachy na obcym grun- 
cie. Został on za to skazany na 
2 dni aresztu, lecz kara ta nia ad- 
straszyła Zalewskiego, gdyż prze 
niósł się on na inne miejsce | po- 
czął budować domek przy ul. Tu- 
szyńskiej Nr. 42, wm iejscu tamu- 
jacem ruch uliczny. Tym razem 
Sąd Starościński skazał go na 30 
dni aresztu. 


STAN POGODY wjg PIM 


Przewidywany przebieg pogody 
do włeczora dnia jutrzejszego: w 
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ŻYCIE WARSZAWY 


Koniec roku szkołnego 


Ministerjum Oświaty przygoto- 
wuje zarządzenie dotyczące zakań 
czenia zajęć szkolnych w szkołach 
powszechnych i średnich. W roku 
bież, poraz pierwszy zastosowa- 
ny będzie nowy podział roku 
szkolnego przewidujący początek 
iery; letnich na dzień 22 czerwca, 
a nic jak to bylo praktykowane, 
na dzień 15 czerwca. Wznowienie 
lekcy] po przerwie letnie] przewi- 
dziane jest 3 września. 


Wyścigi konne 


1. Nagr. 1600 zł. Dyst. 1600 mtr. 
1. Mata Hari, 2. Knight. "ot. zw. 
14.50, fr. 7.50 i 7.50. 

2. Nagr, 1800 zł. Dyst. 2100 mtr. 
1. Dapifer, 2. Gwiazdor, Tot. zw. 
21.50, fr. 8 i 6. 

3. Nagr. 2200 zł. Dyst. 1600 mtr. 
1, Hokej. 2, Eleazar, Tot, zw, 99, fr. 
18 i 13,5 


4. Nagr. 5000 zł. Hde. Otwarcia, 
1. Le Palatin, $ 
” 


Dyst. 1600 mtr. 
Rywalka, 8. Orgia. Tot. zw, 22, 
10, 1450 i 29.50, 

5, Nagr. 2400 zł, Dym 70 
1. Otello, 2. Markita, m! 
te 9 i 18. 

6. Nage. 6000 sł. Hep. Otwarcia. 
Dyst. 2100 mtr, 1, Normandja, 2. 
Satrapa, 3. Wicher TIL. Tot, zw. 
€5.50, fr. 17.50, 75 1 20. 

7. Nage. 1400 zł. Dyst, 1600 mtr. 
È Oramgude, 2. Magmfika, 8. Haut 
Brion, Tot. zw. 9, fr, &, 8.60 1 1.50, 

8. Nagr. 1800 zł. Dyst, 1800 mtr. 
1. Galahad, 2. Jumar. Tot. w. 11 


Co grają w teatrach? 


TEATR ATENEUM: Ostatnia dni 
satuka W. O. Somina w przekładzie 
M. Hemara „Zamach" za Stefanem 
Jaraczem w roli głównej, 


TEATR WIELKI: Dxtś opark nie 
czynna. 


TEATR NARODOWY gra kome- 
dję Grzymały - Siedleckiega „Spad- 
kobierca' z Ćwiklińską, Węzrzynem 
i Zelwerowiczem na czele. 

TEATR POLSKI: Dziś komedja 
„Stare wino” z Wysocką, Modzelew- 
ską i Junoszą-Stępowakim na czele. 

TRATR NOWY, Dziś ciesząca się 
rekordowem powodzeniem. jakó kon- 
cort gry zeapółówej „Teseał. 

TEATR LETNI gra „Pierwszy 
występ Jenny" z Dnięhą, Romanów- 
ną, Halata, Różyckim, Zniczem i Ro 
landem 

TEATR MAŁY: Dziś „Adwokat 

róże" Szaniawskiego w reż. Zel- 


THAIR „WIELKA REWJA', 
Dviś, komedja muzyczna Henatz- 
ky ego p. t. „Jutro będzie lepiej”. 

TEATR KAMERALNY: Codzien 
tie „Mature“ Fodora x Adwentow:- 
czem, Modrzejowską i Grywińską na 
eżele zespołu, 


TEATR MALICKIEJ daje dziś 


„Trafika pani generałowej" Bus- 
Feketego. 

INSTYTUT REDUTY (Kopernika 
36/40). Codziennie wiec. „Pi 


cień wielkiej damy" da. 

QYRULIK WARSZAWSKI, Co- 
dziennie „Ugród Rozkoszy" z udzia 
lem calego zespoła, 

TEATE ROSYJSKI, (Nowy Swiai 
19) w piątki, soboty ì niedziela gra 
komedje J. Gulla „Nasz genjnsz", 

STOŁECZNY TEATR POWSZE 
CHNY: Jutro we wtorek o godz. 7 
wiecz, przy ul. Elbląskiej 51 „Gal- 


werowicza. 


ADRIA: „Kapitan Blood". 

APOLLO: „Straszny Dwór”. 

ATLANTIC: „Caliente — miazto mi 
lości: 


lości: 
AMOR: „Wesoła rozwódka” i „Impe 
rałorowa”. 

ANTINEA: „Dziewczę z ohłoków" i 
„Młody 
AKRON ledwie wcioraj" i „Te- 
stament dr. Mabuze”. 


fr. 6.50 i 10. 


Nasza Rubryka 


Poszukiwanie Pracy 


HAFOCIARKA — BIELIŹNIAR- 
KA, sznka odpowiedniego zajęcia, 


dalszym cłągu pogoda słonetma 1 
clepła przy słabych wiatrach wscha 
Aele. 


Kącik radjowy 
faala haini imn badet A 


„Kto ma wychowywać 
nasze dzieci” 


Dzisiejszy wieczór literacki (godz. 
7.20) zapowiada sią niezwykle cie- 
kawie, Wypełni go dyskusja dwóch 
znakomitych pisarzy angielskich: 
Ohestartona i Russella o wychowaniu 
dried. Dyskusja ta przedstawia aig 
tam ciekawiej, ża głos zabierają dwaj 
ludzie a tak krańcowo admiennych 
przekonaniach: Chesterton — autor 
o nastawieniu katolicko - religlinem, 
konserwatysta, i Russell, wapółczes- 
ny zngiełski filozof i socjolog, o za- 
barwienin radykalnem. 


„Pół godzinki z Wiednia” 


Wiedeń na wiosnę, to Jedno z na|- 
rozkośżniejszych miast, to też kto 


Kronika krakowska 


Dyżury lekarzy 
Dnia 4 maja noc: 

Dr. Goldberger Henryk, Jagielloń. 
aka 11, tel, 128-06. 

Dr. Ralski Lesław, Zyblikiewicza 5, 

De. Ritter Jakób, św. Gertrudy 18, 
tel. 118-90. 

Dz. Kłeczek Stanisław, Litewka 8, 


„PROSTYTUCJA 
REJESTROWANA". 

W poniedriałak, dnia 4-go bm., o 
godz. 19-tej, wygłosi staraniem To- 
Warzystwa Krrewlenia Świadomego 
Macerryństwa i Reformy Obycza. 
łów red. J. Kisielewski odczyt p. 44 
„Prostytucja rejemtrowana". Pa od- 
ycia dyskuzja. Goście mile wi- 
daw 


Repertuar 

»„BAGATELA", Rewia p. t. „Tut 
flfrutti z Hanką Ordonówną i Igo 
Symem, 


Co grają w kinoteatrach 
ADRIA: „Bounty“. 
APOLLO: „Pleśń miłości". 
ATLANTIC: „Zdotowłosy brzdąc" 
amon „Dzień wielkiej przygo 


„INO DOMU ŻOŁNIERZA. Od 
dnia 1. do niedzieli A. maja 
„Prokurator Alicja Horn", 
MUZEUM: „Cesarzowa i ja”. 
PROMIEŃ: „Turandot“, 
STELLA: „Wałe wiosenny". 
SZTUKA: „Człowiek, który roz. 
Di bank w Monte Cazlot. 
SWIT; 


" yinj 


Radjo krakowskie 


PONIEDZIAŁEK, 4 maja 1936 r. 


6.30 Audycja poranna. 6.50 Muzy- 
ka lekka, 7.20 Dzlennik poranny. 
7.80 Program, 7.40 Szigetti i Cazeado 
z płyt. 8.00 Audycja dla sakół i audy 
cja dla poborowych. 11.57 Sygnał 
czasu, hejnał. 12.08 Dziennik pału- 
dniowy. 12.15 Chwilka fortepianowa. 
12.26 Koncert EU w wyk. 
Małej Ort. P. R. 18.15 Popularny 
koncert południowy z płyt. 14.05 Pje- 
Śni Majowa z wieży marjackiej. 16.15 
Wiadotm o eksp. polskim i przegl. 
giełdowy. 15.30 Muzyka salonowa i 
rozrywkowa z płyt. 16.00 Lekcja nie 
mieckiego — lektor dr. |, Piprek. 
16.15 Utwory na Viola Da Gamba w 
wyk. Ferdynendz Macalika. 16.45 
„Pan Pickwiek przed sądem" fragm. 
z pow. Diekensa. 17,00 „U dziewcząt 
niewidomych" pogadankę wygł. L 
Gomhtowica. 1715 „Minuta poezji", 
wiersz F. Zabłockiego „List z War- 
szawy!. 17.20 Dnety i piosenki. 17.50 
„O działalności naukowej prof. Pa- 
włowa" wygl prof. J. Somowald, 
18.00 Recit. fort. O. INiwickiej, 18.80 
„Skrzynka dla dzied” w opr. T. Ret- 
tingerowej. 18.40 Wiadomości bieżą- 
ce. 18.45 „Uniwersytet Jagielloński 
w życiu umysłowem Węgier w daw- 
mych wiekach" (XV.I XVI wiek), 
wygł. dr. H. Barycz, doc. U. J. 18.56 
Pogadanka aktualna. 19.05 Kreisler: 
Kaprys wiedeński w wyk kompozy- 
tora (płyta). 19.10 Program na dzień 
następny. 19.20 Koncert reklamowy. 
19.80 Reklama. 19.40 Lokalna wiada- 
mości sportowe, 19.44 Wiadomości 
sportowe. 19.50 Pogadanka aktualna. 
20.00 Audycja żołnierska. 20.30 U- 
twory chara! styczne w wyk. za- 
spou _ mandolinstów „Kaskada“, 
20.45 Dzien. wiecz. 20.55 Z Krakowa: 
„Muzeum ziemi rzeszewskiej" Franc. 
Katula. 21.00 Koncert „Pół godzinki 
z Wiednia“. 21.30 Wieczór Fteracki: 
Dyskusja improwizowana, odbyta w 
radjo angielskiem p. t.: „Kto ma wy 


chowywać nasza dzieci“ „Rozmówcy: 
Gilbert Keith Cheaterton > Bertrand 


|=. m magaz dszowanego 


w piśmie „Tha Listener" przetłuma- 


czyła Aniela Zagórska Wykonają: 
Aleksander Zelwerowicz i K. Juno- 
sza-Stępowsli. 22.00 Koncert symfo- 
niczny w wyk. symf, Ork. P. R. 28.00 
Wiadomości meteorologiczne. 29.05 
Muzyka taneczna z płyt. 


WTOREK, 5 maja. 


6.20 Audycja poranna, 7.30 Pro. 
gram oraz Parę informacyj, 7.40 
Koncert poranny z płyt, 8, Audycja 
dla szkół i audycja dla poborowych. 
1157 Sygnal czasu, Hejnał. 12.09. 
Dziennik południowy i audycja dla 
szkół 12.35 Pod niebem Południa 
(młyty). 18.10 Chwilka gosp. domo- 
wego i Z rynku pracy, 13.20 Z twór- 
czości Berlioza (płyty). 14.05 Pieśni 
majowe z włeży Marjackiej, 15.15. 
Wiedom. o eksp. polskim i Przegląd 
giełdowy. 15.80 Koncert w wyk, or- 
kiestry kameralnej. 16. Skrzynka P. 
E O. 16.15 Muzyka salonowa w wyk. 
oktetu Squlrea (plyty). 16.45 „Cala 
Polska śpiewa“ — audycję prowadzi 
prof. Rutkowski, 17. 
aki“ wygl W. Jastr: 
Koncert kameralny w wyk. U. Gebe- 
la. 17.50 Skrzynka językowa —pzof. 
W. Doroszewski. 14. Same mumby— 
audycja mmzyczna. 18.30 „W domu 
rodzinnym Sienkiewicza 
też literacki J. Chudks, 18.45 Kwa- 
drans dla miłośników Śpiewn. 19. 
„Mowa zwierząt" wygł. inż. W. Mul. 
der. 1910 Program na dzień następ- 
ny. 19.20 Koncert reklamowy, 19.35. 
„Treningi lekkoatletycme” — prof. 
|beczawaki. 18.89 Wiadomości spor 
e. 19.45 Pogadanka aktualna. 


te 


W przerwie Dzienni 
wieczorny oraz „Obrazki z Polski 
współczesnej". 22.30 Lucyna Szcze- 
pańska śpiewa (płyty). 22.45 „Dzie- 
je pieniędzy i monet" wygl. dyr. J. 
Friedberg. 23. Wiadomości meteoro: 
lazicznę. 23.05 Z życiem, proszę pań 
«a! imapis mase 6 płyt) 


„| 18. Recital fortepianowy Olgi iliwie- 
k: 


warunki skromne, Wiadomość do 
Administracji „Robotnika“ dla „Ste- 
LEE 


widział Wiedeń w porze wicamnnej. 
wspomina go s sentymentem ż tęskni 


do podmiejskich kawiarenek, kwit- 
mącega Prateru i pięknego „Ringu” 
z jego wspaniał stylowami budo- 


wlami. Polskie Radjo poświęm pół 
godzinki temu miastu małodyj drá 
6 godz. 21, powiarzająć wykonanie 
tej audycji dobrza znanaj Śpłewacz- 
ce, Helenie Zbufńskiej-Ruszkowakiej. 


Odczyty naukowe 


W tygodniu bieżącym Polakia Ra- 
jo nadaje dwa odczyty naukowa, 


AS: „Wacuść, 
BAŁTYK: „Róża” wg. Żeromskiego. 


BAŁTYK wota 


Chmielna $ p. 4 


Obowiązkiem © 
Wanrym jest š 
zabaczyć 
lascynujący illm 
polski 


r a 
ROZA“ 
53 
wg Stefana Żeromskiego 


|OOODOOOO0A| x OOOO 
BIS: „Droga bez powrotu“ i „Po- 
amikiwaczki atata“, 

CAPITOL: „Hohataruwia Sybiru 


BOHATEROWIE 
SYBIRU 


które spopularyzują radjosłuchaczom 
dwie 


o działalnośc: naukowej prof. Pawło- 
wa. Prof, Pawłow, odznaczony na- 
groda Nobla, poświęcił swoje prace 
badaniom nad mózgiem ludzkim, mię 
éniami i t, zw. odruchami warunko- 
wami, Drugi odczyt w dniu 6 maja 
a godz. 17.50, w opracowaniu prof. 
Władysława Witwiakiego, w Bó-tą 
rocznicę urodzin Zygmunta Freuda, 
nawiąża do działalności naukowej 
makamitego twórcy neuki o psycho- 
analizie, 


Co usłyszymy w radjo? 


PONIEDZIAŁEK, 4 maja. 


6.30 Pieśń poranna. 6.34 Gimna- 
styka. 6.50 Muzyka z płyt, 8. Audy 
cja dla mkół B.1O Audycja dla po- 
borowych. 11.57 Sygnał czem. 12. 
Hejnał 12.08 Dziennik południowy. 
12.16 „Jak lepiej" — pogadanim rol 
nicza. 1225 Koncert w wyk. mataj 
arkiestry P, R. 14.10 Chwilka gospo- 
darstwa domowego. 15.15 Wiadonoś. 
ci o eksporcie polskim. 15.20 Prze 
gląd giełdowy, 15.30 Muzyka baleto- 
wa z plyt. 16. Lekoja języka niemiec 
kiego, 16.16 Utwory na viola da 
gamba, 16.45 „Pan Pickwik przed 
aądem*. 17. „U niewidomych dziew- 
cząt" — reportaż, 17.15 Wiersze Fr. 
Zabłaakiego: „Listy z Waremwy”. 
17.20 Duety i piosenii w wyk. J. Po- 
plawskiego (tenor) i K. Czekotów- 
skiego (baryton). 17.50 „O działał. 
ności naukowej prof, Pawłowa” 


. 18.80 Listy od dzieci. 18.40. 
Życle kułturalne i artystyczne stoll- 
cy. 18.55 Pogadanka aktualna. 19.05 
Koncert reklamowy. 19.40 Wiadomo- 
Ścj sportowe, 19.50 Pogadanka aktu- 
alna. 20. Audycja żołnierska. 20.30. 
Utwory charakterystyczne. 20.45. 


mości meteorologiczne. 23.05 Muzyka 
taneczna z plyt. 


OGŁOSZENIA DROBNE | 
AAA.AJAA.) TAPCZANY 


higjeniczne, automatyczne patento- 
wane 8722, złotych 60, araz nowo- 
czesne | kozerki. otamany. Warunki 


PoS: Mania È 
twórnia: Twarda Tel. 247-6% 


odczyt | CASINO: 


PARTER SĘ 75 5 "sa JQ 
aS | hg 


„ uig 
„Dzisiejsza czasy* çim 


Chaplina), 
Nowy Świat 50 


CASINO panra 6, B, 10 


Gen]alny komik 


CHARLIE CHAPLIN 
DZISIEJSZE 
CZASY 


W święla a 12 i Z-ej poranki 


COLOSSEUM (duże); „Vajemnica 

czarnego pokoju” i rewja, 
COLOSSEUM (Małe): „Hunt swis- 
rrąt" | dodatki, 


CORSO: „Chopin piewca wolności” 1 
meje 
CZARY: „Oatatnie dni Pompei“. 


EUROPA: „Piokń miłości” z Kie- 


ja grzechy”. 
FILHARMONIA: „Nie zapomnij o 
mnie“, 


TE 
FILHARMONJA Jasua s 


BENJAMINO GiGLI 
Obok nastaża Rodaka 
JANA KIEPURY 


majwiękazy i najkultural- 
niejszy tenor Świata — w filmie : 


NIE ZAPOMNIJ O MNIE 


Dalsza obsada: Nasze ceny: 
MAGDA SCHNEJDER 1.08 2ł. galet|a 
PIOTR BDSSE 180 „ TAC 
Z. WALEWSKA 1.70 „ ulgowy 
2. SCHARENBERG 2.20 „ parter 

FORUM: „Ostatni posterunek" | 


„42 ulica", 
FLORIDA: „Ostatni sygnał" i „Wszy 
stka dla zwycięzcy”, 
ELITE: „Oskarżam cię matko“ („Lad 
u 


„Mary Dow“ i rewja 
a Wyrwiczem. 


HOLLYWOOD 


Pacz, w dni paw. 5.45 
w miedz, I świątn 3.44 


MARY DOW 


GOŚCINNE WYSTĘPY 


Leona WYRWICZA 
NA SCENIE REWJA 


ganek", 


Co wyświetlają kina? 


HELJOS: „Manewry miłosne”, 
ITALJA: „Żew krwi", 

LOS: „Dzłewczę z obłoków”, 
KOMETA: „Król Broadway'u" i rea 


a fs KOMETA sam 


Kina- 
ul. Chłodna 49, tel. 6.48-51, 


Teatr 
Mógł mieć tysiąc żan.. 
Wybrał tylka jadug.. 


Fascynujący romana filmowy 


„KRÓL BRODWAYU" 
sami "R na 
MAJESTIC: „Patępieniec", 


majestic po: s, a ta 


Victor McLaglen 


= mdepszym [umie roku 


MASKA: „Serce Indjunki" | Rum- 
ha", 

MEWA: „indyjscy piechurzy” | „Wio 
senna parada", 

METRU: -Haszirin*, 


MIEJSKI: „Katarzynki 


Kimo MIEJSKIE 


Pata. 6—8—10 
w świąta 4—6—8—10 


KATARZYNKA 


Nadprogram: 
KONKURS PIĘKNOŚCI 


Dozwolony od 12 lat. W dnia pr 
wszednie dla mładzieży cany Ulgawe 


MUCHA: „Kobiety w jego życia” 1 
MINERWA: „Córka dinngi“ i Kwia 


ko" j ko 
PAN: „Niewidzialny promien”. 
Pacz, o g. 4 


[kro PAN] 


Hiedziel. 12 


RARLOFF 
LUGOSI 


w lilma zgtozy i niesamowistóści 
Prod. 1936/7 r. p. Ł. 


NIEWIDZIALNY _, 
PROMIEŃ 


POPULARNY: „Uhińskie marza" i 
rewja. 
PROMIEŃ: „Lagjon  nienstrasza- 


nych" i „Wszystko żart”, 
PRAGA „Kochaj tylko mnie“ i re- 


wija. 
RAJ: „A godzin dr. Morgana“ i „Po- 
to pracować". 
RIALTO: „Ekscentryczna dama”. 
RIVIERA: „Kochanek wlasnej žo- 
ny”. 
ROMA: „8 panów z Oxfordu". 
ROXY: „Oskarżam Cię matko“, 
SFINKS: „W cieniu gilotyny“ 1 re- 
wia. 
STYLOWY: „Bomty". 
SOKÓŁ: „Mazur“ z Pela Negrl. 
TON: „Nasze słoneczka”, 
UNJA: „Jaśnie pan szofer" i rewja. 
UCIECHA: „Czarny anioł". 
UNIĄ rewia. 


Kino VARIETE 


Gmach CYRKU 


„CyrkBarnuma” 


NA SCENIE REWJIA 
Ceny od 54 gr 
|Focz. 6.8.10 Hledz. I Swląta 4.6,8.10 


VARIETE (gmach „crm 
Barnuma" 1 rewia. 


cyrku): 


S 


GWIAZDA - DRUKARZ 3:0 (1:0). 

Rozegrane w ubiegłą sobotę na 
boisku „Skry“ pomiędzy wyżej 
wspomnianemi drużynami zawody 
v zyniosły zwycięstwa będącej w 
doskonałej formie Gwieździe, Dru 
karz, który przechodził ostatnio 
wewnętrzny kryzys wystąpił w skla 
dzie osłabionym, mimo to potrafił 
zagrać ambitnie i Gwiazda musia- 
la wytężyć wszystkie swe siły, aby 
złamać opór jedenastxi Drukarza. 


MARYMONT - TUR. WISŁA 
7:0 (2:0). 

Mecze drużyny TUR Wisłą ma- 
ją już ustaloną opinię. Brak karna- 
ści jest główną przyczyną niezbyt 
zaszczytnej pozycji tej drużyny w 
tabeli kl. A. 

Są momenty, że TUR Wista u- 
mie zagrać ambitnie i stawić czo- 
ło najlepszym drużynom robotni- 
czym, ale gdy przychodzi okres za- 
łamań, wszystko rozpręża się i ca- 
da drużyna przedstawia oplakany 
obraz. 

Tak samo było z ostatnim me- 
czem. Da przerwy nic nie zapowia- 
dało tek wysokiej porażki i oba 
gole padły z winy bramkarza, gdyż 
mógł w obu wypadkach obronić. 

Po przerwie kłótnie pomiędzy pa 
szczególnemi graczami przesądziły 
6 wyniku. 


SKRA - SARMATA 5:2 (2:0). 

„Świeła wojna" pomiędzy Skrą 
i Sarmata zakończyła się zwycię- 
stwem tej pierwszej. 
nej Sarmaty przyczyniła się w pier 


wszym rzędzie bardzo słaha obró- | jarze, wypuszczani 


na. 


Sarmała nie potrafiła zagrozić 
bramce przeciwnika i dopiero w o- 
statnich minutach wzięła się na do- 
bre do roboty, wynikiem czego by- 
ło uzyskanie dwóch bramek, 

STAN TABELI. 

Po ostatnich rozgrywkach na 
pierwszem miejscu w dalszym cią- 
gu znajduje się Znicz, który ma o 
dwa punkty więcej od Skry i je- 
den mecz inniej rozegrany, czy to 
wysiarczy do zdobycia mistrzostwa 
trudno przewidzieć. 


1. Znicz — gier 11 pkt. 193 st. br.| 5:19 st. br. 11:61. 


50:11. 


Otwarcie przystani 
R.K.S. „Skra“ w Warszawie 


W dniu wczorajszym Sekcja Wo 
dna RKS. „Skra“ w Warszawie o- 
twarła uroczyście swają piękną 
przystań nad Wisłą. 

Już koła godziny 9-ej rano zaczę 
ły gromadzić się na przystani gru- 
py sporlowców robotniczych, mma- 
jących wziąć udział w imprezach 
sportowych, organizowanych tra- 
dycyjnie przez gospodarzy. 


1 tak zjechali się kolarze, którzy 
mieli swój doroczny bieg drużyno- 
wy o pubar przechodni, stawili się 
bokserzy, którzy organizowali za- 
wody bokserskie oraz przedewszy- 
stkiem liczni członkowie Sekcji Wo 


Do przegra-| dnej. 


Około godz. 11-ej wyruszyli ko- 
drużynami. Z 
dużem zainteresowaniem oczekiwa 


Skra byla drużyną szybszą i bar| la licznie zebrana na szosie Mie- 


dziej zgraną i mecz wygrała zupeł| dzeszyńskiej publiczność zwycięs- 


nie zasłużenie. 


Pierwszy maja 
w Warszawie 


Sport robotniczy 
brał czynny udział w obchadzie 
święta proletarjackiego łącznie z 
całą klasą robotniczą. 

W godzinach rannych odbyły 
się zbiórki na poszczególnych te- 
renach klubów robotniczych. Skąd 
udana się na miejsce centralnej 
zbiórki, Sportowcy w pochodzie 
słanowili osobną grupę z kilku 
sztandarami na czele. 


Po rozwiązaniu pochodu odbył 
się na boisku „Skry“ mecz repre- 
zentacyj robotniczych Warszawy 
i Łodzi. 

Zawody jak już podawaliśmy, 
zakończyły się zwycięstwem War- 
szawy. 

Jest to pierwsze zwycięstwo 
Warszawy z cyklu rozgrywek o 


puhar b. prezydenta Łodzi tow 
Ziemięckiego. 
Po meczu piłkarskim, odbyty 


się zawody bokserskie, wynik któ 
rych również podaliśmy w tygod- 
niu. 

Udział sportu robotniczego w 
obchodzie Pierwszego Maja dał 
wyraz jego solidarności z klasą 
robotniczą, 


Dobroczynny wpływ uprawiania 
sportów na strukturę fizyczną i du- 
chową człowieka jest faktem nis- 
zaprzeczonym. 

Coraz większa popularność spo” 
tu wśród mas robotniczych jest 
objawem w wysokim stopniu da- 
datnim. 

W Anglji, gdzie znaczenie spor 
tu jest należycie doceniane, spart 
robotniczy jest b. rozwinięty. 

Organizacją, która skupia masy 
robotnicze w ruchu sportowym jest 
Narodowe Robotnicza Stowarzy- 
szenie Sportowe (National Wor- 
kers Sports Association). Jest to 
bardzo potężny związek, grupują- 
cy obecnie koło siebie 3434 najroz- 
maitszych związków zawodowych 
i bratnich organizacyj. Członko- 
wie N. W. S. A. rekrulują się ze 
wszystkich gałęzi przemysłu i han- 
dlu, pracowników państwowych, 
urzędników prywatnych i t. d. We 


ców. 

Pa dość długiem oczekiwaniu, 
wpadła na metę, jako pierwsza dru 
żyna Flektryczności I, której zawo- 
dnicy w zupełności stanęli na wy- 
sokości zadania, wykazując dobrą 
formę i ambicję o czem zresztą naj 


Warszawy į lepiej świadczyć może wynik 54:14, 


Skład drużyny był następujący: 
Frączkowski, Dzięcioł, Zadworny. 

Następne miejsca zajęły drużyny 
Elektryczność Il (55:3) i Hapoel 
1:01:15: 

Zwycięska drużyna zdobyła tem 
samem puhar Skry. 

Bokserzy odbyli swe zawody ja- 
ko pokazowy sparring. Poziam bo- 
ksu wywołał powszechne zadowo- 
lenie widzów. 

Brały udział drużyny RKS. Na- 
przód (Brwinów) i Skry Warszaw 
skiej. 


2. Skra — gier 12 pkt. 17:7 st. br. 
42:22. 

3. Marymont — gier 12 pkt, 16:8 
st. Er. 36:20. 

4. Gwiazda — gier 11 pkt. 13:9 
st. hr. 27:17. 

5 Sarmata — gier 12 pkt. 9:15 
st. br, 18:28. 

6. Drukarz — gier 12 pkt. 8:16 
st. br. 18:27. 

7. Czarni — gier 12 pkt. 7:17 st. 
br. 14:30. 

8. TUR. Wisła — gier 


12 pkt. 


Poza częścią sportową odbylo 
się również oficjalne podniesienie 
na maszt proporca Sekcji Wodnej 
„Skry“, kłórego imieniem Zarządu 
Klubu dokonał tow. Grzesik, 

Do późnego wieczora  wrzało 
życie nad Wisłą, gdyż imprezy zo- 
stały zakończone wieczoznicą to- 


ZTAFETA ROBOTNICZA 


Z boisk robotniczej Warszawy 


warzyską. 


Z Międzynarodówki 
Przyjaciół Przyrody 


18 Walne Zgrotnadzenie Międzyna 
rodówki Przyjaciół Przyrody z sie- 
dzibą w Ziirichu odbędzie w dniach 
3 i 3 sierpnia swe walne zebranie w 
Brünn w Czechosłowacji. 

Wskutek tego Związek Turystyez 
ny Przyjaciół natury w Czechosło- 
wacji organizuje w dniach między 
4a 17 sierpnia powszechny zjazd 
przyjaciół natury do Brunn, Organi 
zowane będą wycieczki po Czecho- 
słowacji. Dla uczestników zjazdu o- 
raz gości zorganizowane będą wy- 
cieczki po mieście pod kierownici- 
wem członków miejscowej grupy w 
Brunn. Jednocześnie odbędzie się 
wielka ogólna wystawa fotografiki. 
Urzedzone będą wycieczki na Mora- 
wy, w Beskidy, Tatry, do Lasu Cze- 
skiego, Rudaw i Gór Olbrzymich, — 
Pozetem w programie leży zwiedza- 
nie uzdrowiek Karlsbadu, Marienba- 
du i Franzesbadu, zwiedzanie Pragi, 
jej zabytków i osobliwości; wyciecz 
ki do zakładów Bat'a, Zlinu i do O- 
kręgów przemysłowych. Dokładny 
program zostanie wydany w czerw- 
mi. Zapytania i zgłoszenia należy 
nadsyłać na adres: Die Naturfreun- 
de Aussig a. E. Markplatz 11. 


Przywódcy sportu robotniczego obradują 


Plenarne posiedzenie Zarządu 
Związku Robotniczych Stowarzy- 
szeń Sportowych, odbyło się w 
dniu wczorajszym przy udziale li- 
cznych przedstawicieli poszcze- 
gólnych okręgów. I tak w obra- 
dach uczestniczyli: Warszawa, 
Śląsk, Częstochowa, Łódż, Kra- 
ków. Przewodniczył tow. Pużak, 
Referaty wygłosi tow. Dr. Je- 
rzy Michałowicz, Wilczyński, Da- 
mosławski. W dyskusji zabierali 
głos wszyscy delegaci. Na porząd 
ku dziennym omawiano sprawy 
organizacyjne, wyszkoleniowe — 
obozowe. Zastanawiano się nad 
stosunkiem do P, U. W., F, Da 
Międzynarodówki Sportowej, po- 
ruszono kwestję Olimpiady berliń 
skiej i Olimpjady robotniczej, — 
która się ma odbyć w przyszłym 
roku w Antwerpji. Ustalono ter- 
min Kongresu ZRSS., który się 
odbędzie w bieżącym roku. Wszy 
stkie kwestje uzgodniono i zosta- 


ły one jednogłośnie przyjęte. 

W konkluzji stwierdzona o- 
krzepnięcie się sportu robotnicze- 
go w Polsce, silny pęd do zasila- 
nia kadr oraz pogłębienie ideo- 


wych przesłanek. Sprawy finansa 
we były otoczone specjalną tros- 
ką skarbnika. Przyjęta budżet na 
rok bieżący. Zebranie zakończy- 
ło się harmonijnym akordem szcze 
rej współpracy wszystkich okrę- 
gów z Zarządem Główrym. 


Nowe czasopismo 
sportu robotniczego 


Ukazał się pierwszy numer czaso- 
pisma poświęconego Świętu Sporto- 
wemu Związków Atus, które odbę- 
dzie się w dniach między 4 a 6 lip- 
ca 1936 roku w Komotowie w Cze- 
chosłowacji. Atus przyśle każdemu 
ze związków krajowych Soc. Międz. 
Sportowej po jednym egzemplarzu 
tego czasopisma. 


Lechja-R.K.5. (Lwów) 2:1 


Rozegrane w ubiegłą niedzielę 
zawody pomiędzy Robotniczym 
Klubem Sportowym a jedną z czo- 
lowych drużyn lwowskiej ligi okrę 
gowej przyniosły nieznaczną prze 
granę drużyny robotniczej, 


31 Maia i 1 Czerwca 
Odbędzie się w Pruszkowie na boisku „Znicza“ 


ZLOT OKRĘGOWY ZR.S.S. 


w programie imprezy wszystkich dziedzin sportu i pochód uliczny 
Sportowcy Robotnicy! Przygotowujcie się do Ziotuł 


Sport robotniczy w Angliji 


wszystkich większych miastach, a 
szczególnie w ośradhach przemy- 
słowych N. W. S. A. posiada swe 
oddziały. Wszędzie pracuje ener- 
gicznie i wyniki tych usiłowań z 
dnia na dzień są lepsze. Liczba 
członków i wcielających się brat- 
nich organizacyj stale wzrasta. 

Sporty jakie głownie uprawiają 
członkowie N. W. S. A. są boks, 
wałki zapaśnicze, kolarstwo, foot 
bali, pływanie, ping-pong i tenis. 
Wszystkie te dziedziny sportu s: 
racjonalnie trenowane. Pozi 
drużyn i poszczególnych zawodni- 
ków jest dość wysoki, co można 
zaobserwować na zawodach i spot 
kaniach. Dają one prawie zawsze 
wiele emocji i zadowolenia. N. W. 
S. A. organizuje ciągle najroz- 
maitsze spotkania i sawody, po- 
budzając swych członków do sta- 
łej i systematycznej pracy. 

Jeśli chodzi o tenis to rozwija 


się oń w szybkiem tempie, czego 
należałoby życzyć polskiemu spor 
towi robotniczemu. lenis nieste- 
ty w Polsce jest, jak dotychczas 
jeszcze ciągle eleganckim sportem 
klas burżuazyjnych. A szkoda. 

N. W. S. A. prowadzi ożywioną 
propagandę przez pisma i odczy- 
ty. Oficjalnym organem N.W.S.A 
jest miesięcznik „Laborr” (Praca). 
Młodzież robotnicza wydaje także 
miesięcznik pod nazwą „New Na 
tion". 

W celach propagandowych zo- 
stała niedawno urządzona bardzo 
ciekawa Wystawa Sportu Robotni- 
czego. Udział w niej wzięło kil- 
kanaście krajów między :innemi 
Ameryka, Finlandja, Czechasłowa - 
cja, Norwepgja, Szwajcarja, Ho- 
landja i wiele innych. Podczas 
trwania wystawy N. W. S. A. zor- 
ganizowała szereg b. ciekawych 
odczytów propagandowych. 

Działalność N. W. 5. A. nie o- 
granicza się tylko do Anglii. Utrzy 
muje ona stały konłakt z zagrani- 


cą. Bardzo często organizuje za- 
wody z towarzyszami sąsiednich 
krajów. I tak np. W zeszłym rok" 
w związku z Robotniczym Festiva 
lem Sportowym we Francji, zor 
ganizowano w Paryżu spotkanie 
tenisowe, uwieńczone dużym suk 
cesem N. W. S. A. Dalej zorgani- 
zawane były dwa mecze foatbalo- 
we z rewizytą z towarzyszami bet 
gijskimi. 

Obecnie jest projek'owana III 
Międzynarodowa Robotnicza 0- 
limpjada Sportowa w Antwerpji w 
dniach od 23 lipca do 1 sierpnia 
1937 r. N. W. S. A. czyni starani: 
aby wysłać jaknajwiekszą grupą 
zawodników. 

Dobrzeby było, abv i polski 
sport robotniczy mógł wziąć udział 
w tem Święcie Sportu Robotnicze 
go i zamanifestować swoją łącz- 


ność ze światowym uchem spor- 
towym mas roboiniczych. 
Londyn, w maju. 
S. N. 


W dniu 1-go Maja bawiła w 
Częstochowie Reprezentacja Pił- 
karstwa Śłąskiego R. S. K. 0 — 
która z okazji Święta Robotnicze- 
go rozegrała zawody towarzys- 
kie z R. K. S. „Skrą”. 

Reprezentacja Śl. R. S. K. O 
przyjechała w godzinach 1annych 
biorąc udział w pochodzie wraz z 
sportowcami robotniczemi Częsta 
chowy, co na terenie Częstocho- 
wy było inowacją, gdyż sportaw 
cy robotniczy jako grupa zwarta 
w kostjumach klubowych wystąpi 
li po raz pierwszy. Tak postawą 
swoją, jak i liczebnością, przesz- 
do 80-ciu sporlowców w kostju- 
mach, zrobili b. dodatnie wraże- 
nie, stanowiąc czoło pochodn 
Sportu Robotniczego. 

Po południu na boisku miejskim 
na Zawodziu, przy licznym udzia- 
le publiczności, przeważnie prole 
tarjackiej odbyły się towarzyskie 
zawody piłki nożnej. 

Jako przedmecz o godz. 3-ciej 
popoł. Skra II rozegrała zawody 
z teamem, złożonym z graczy ro- 
bainiczych klubów Dębia i Ra- 
kowcu. Wynik 1:0 dla Skry II 
(1:0). 

Gracze Dąhbina i Rakowa jake 
mtodych klubów robotniczych 
przedstawiają b. dodatni materiał 
piłkarski, muszą jednak uważać 
na treningach, aby więcej się zgra 
li. Sędziował poprawnie t. Hański. 

O godz. 17-tej odbyły się zawo 
dy towarzyskie między Reprezen- 
tacją Śl R. $. K. O. a Skra — 


| Szęstachowa. 


|Wydział techniczny 


Socjalistycznej Międzynaro, 


W ostatnich dniach kwietnia od- 
były się w Pradze Czeskiej obrady 
wydziału techn. Soc. Międz. Spor- 
towej. W obradach wzięło również 
czynny udział prezydjim Soc, Mię- 
dzynarodówki Sport, Głównym te- 
matem obrad były sprawy, tyczące 
się technicznego przygotowania III 
Olimpjady robotniczej, Na wstępie 
kierownik wydziału sportów zima 
wych tow. Mykura zdał sprawoz- 
danie z prac przygotowawczych, 
poczem przedstawił gotowy już 
plan Olimpjady zimowej, która ma 
się odbyć w Johannisbadzie w je- 
dnej ź najpiękniejszych miejscowo- 


Kiedy się przekonał, że kampanja 
przeciwko P. Z. P. N. skończyła się 
dla P. K. S. sromotną kięską, napadł 
wiceprezesa efemerydycznego P. 

S. p. Laskowski na tych sędziów, któ 
rzy podporządkowali się uchwałom 
walnego zgromadzenia P. Z. P, N. 

W jednem z pism sportowych w 
Warszawie, ukazał się artykuł p. 
Laskowskiego, napisany rzekomo w 
obronie potępionych sędziów. Autor 
nieudałego artykułu usiłuje w sposób 
godny lepszej sprawy, usprawiedli- 
wić stanowisko P. K. S. i sędziów, 


którzy nie przeszli na „tamtą” stro- 
nę. Nie mielibyśmy nic przeciwko 
temu, gdyby „obrona“ ta podykto- 


wana byla troską o interes sportu 
pilkarsk'ego i stanu sędziowskiego. 
Gdy, atoli pod adresem sędziów, 
więc kolegów, wypisuje się takie họ- 
tezje, jak „dywersja“, „zdrada“, 
gdy sẹ pisze: „w tej chwili nie pro- 
wadzimy zawodów, ale oczyściliśmy 
naszą organizację od szkodliwych 
naleciałości — karjerowiczów, ludzi 
płaskich i tchórzy”, to tego rodzaju 
„pubicystyczne" wyczyny pana wi- 
ceprezesa P. K. S. muszą się spr 

z najsurowszą oceną i odprawą, Da- 
Jem zresztą temu wyraz na posiedze- 
niu zarządu P. Z. P. N. w którem 
przypadkowa z inej okazji uczestni- 
czyłem. Zarząd PZPN, najiętnował 
wyskok p. Laskowskiego i wystąpił 
w obrone tych sędziów, których go- 
dność osobista i sędziowska, została 
przez pana wiceprezesa P. K. 5. tak 
abcesowo potraktowana. I, co cie- 
kawsze p. Laskowski wypisuje na 


1 Maja w Częstochowie 


Łabędzi śpiew 
wiceprezesa P.K.S. p. Laskowskiego 


Gwizdek sędziego. Na boiska 
wkraczają drużyny. Wysoko na 
maszcie łopacze na wietrze pięk- 
ny czerwony proporzec z inicja- 
tami ZRSS. Krółkie przemówienie 
tow. Kanusa, przewodniczącego 
R. S. K. O. w Częstochowie, i t. 
Żyłki, kierownika ekspedycji Śl. 
R. S$. K. O., o znaczeniu Święta 
Robotniczego.  Gromkie pozdro- 
wienia „Wolnym Cześć”. Wspól- 
na fotografia i drużyny zaczyna- 
ią zawody. 

Już po 8-miu minutach z poda- 
nia prawoskrzydłowego, Langie- 
ra, uzyskuje prowadzenie dla 
Skry t. Bęben, a już w dwudzie- 
stej minucie t. Leszczyński I! uzy- 
skuje drugą bramkę dla Skry. 

Goście jednak po chwiloweni 
niepowodzeniu coraz częściej za- 
czynają przychodzić do głosu, 
wyrównując do przerwy obie 
bramki, ze strzałów Janeckiego i 
Nowaka. Po przerwie Skra nacie- 
ra na gości, jednak dobra forma 
bramkarza, broni ich od porażki. 
Goście nie wykorzystali po przer 
wie rzułu karnego. 

Zawody staly na b. wysokim 
poziomie. Skra, a zwłaszcza jej 
atak, pokazała grę, jakiej dawno 
publiczność Częstochowy nie wi- 
działa, Pięknie technicznie również 
zagrywali poście, brak, im było 
jednak należytego zgrania, a wów 
czas mogliby być b. groźni. 

Sędziował zawody bez zarzutu 
tow. Jelinek, z W. S. S. Śl. R. P. 
A, dając wzór pierwszędnego sę- 
dziego na hoisku. 


dówkiSportowej obraduje 


ści w Czechosłowacji. Plan olimpia 
dy został jednomyślnie zaakcepto- 
wany 

W skład komitetu organizacyjne 
ga Olimpjady weszli: tow. iow. My 
kusa, Silaba, Simek, dr. |. Deutsch, 
senator Muller, pos. Wawerka oraz 
Boleńsky. Zadaniem komitetu ma 
być kierowanie wszelkiemi pracami 
administracyjnemi oraz przeprowa 
dzenie pertraktacji z władzami. Na 
podstawie uchwały wydziału spor- 
tów zimowych, powzięto plan na- 
stępujący: Olimpjada Zimowa ma 
się odbyć w czasie od 11 do 15 lu- 
tego 1937 r. 


być oferta pod adresem P. Z. P. N. 
Oferta której esencjonalna treść po- 
lega na przypisywaniu wwym_kole- 


K.| gom, dywersji, tchórzostwa. Na szka 


lowaniu tych sędziów, którzy w zro- 
zumieniu interesów spartu piłkarekia 
go natychmiast podporządkowali się 
decyzjom najwyższej magistratury 
piłkarskiej w Polsce. Nawet p.. Las- 
kowski nie spodziewał się jak PZPN. 
tę ofertę potraktuje. Przedewazyzt- 
kiem napiętnował wystąpienie pana 
w ceprezesa PKS. a następnie pols- 
cit prezesowi W. S. S. mir. Jachecio 
wi, by zakomunikował prezesowi P. 
K, S. p. Walezakowi, który zapra- 
gnat nwaiązać kontakt z W. S. S. 
ża pod tym warunkiem będzie on z 
nim mówił o ile: 1) P. K. 8. ogłosi 
w prasie, że z artykułem p. Laskow- 
skiego się niesolidaryzuja, 2) że wy- 
stąpienie p. Laskowskiego jako szko 
dliwe i niedopuszczalne  napiętnuje, 
3) że P. K. S. wykluczy p. laskow- 
Dopiero po 


końcu swego artykułu: że „skoro na- 
stąpiła już sanacja w szeregach P. 
X 8S. nie już nie stoi na przeszkodzi 
do dalszej współpracy z P, Z. P. N”, 
Doprawdy, nie wiadomo co bardziej 
podziwiać naiwność, czy arogancję. 


Nie nie stol na przeszkodzie. Ma to 


M. STATTIA. 


Hodaniez odpowiedzialny: STANISŁAW NIEMYSKŁ Odita w drukarni Sp. Nakladowa- Wydawniczej „Rokotałkć, W. a, W % 


